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C E X A O f i Ł O  S Z  E l i :
Zwyczajne ogłoszenia za jeden wiersz petitow y albo jego  
miejsce 10 hal. — Drobne ogłoszen ia po 3 hal. od wyrazu. 
K om unikaty prywatne um ieszczone po zapiskach kronikar­
skich i w rubryce Nadesłane za jeden wiersz petitow y 20 h. 

Za artykuły odnośne Redakcya nie odpowiada 
Rękopisów nie zwraca s ę

Wydawca i redaktor odpowiedzialny: Stanisław Stefanowski.
Pojedyncze numery: „Gazety  Sam borsk ie j“ nabywać można w Adm inntracyi, tudzież we wszystkich ajencyaeh

w księgarni p. W. G. Niewiadomskiego i w głównej trafice p. R aaba  w Samborze.
sprzedaży dzienników,

W sprawie orgamzacyi rolniczej. |
i .

Rzecz zastanowienia godna , dlaczego to nasze 
krajowe ciało ustawodawcze, które od r. 1901., t. j. od 
czasu wydania ustawy ramowej o zawodowych stowa­
rzyszeniach rolniczych (lex H upka) nie miało sposobności 
do wzięcia pod obrady tej najdonioślejszej dla naszego 
kraju sprawy, obecnie z takim pospiechem i w go­
rączkowym zapałem — zabiera się do przeforsowania 
uchwały — mającej przynieść rolnikom naszym zbawienie 
a to Zrt przyczyną utworzyć się mającej Rady kultury 
krajowej ? A  przecież organizacya rolnicza, to kwestya 
pierwszorzędnego dla milionów naszych rolników zna­
czenia; wszakźeż to gmach, którego bez pomocy istnie­
jących w Galicyi od połowy wieku instytucyi rolniczych 
zbudować nie można.

Kom itet c. k. Towarzystwa rolniczego w K rako­
wie powziął w r. 1909, uchwałę, w której zaznacza. >e 
bez naczelnego, jednolitego, krajowego organu adtnini- 
stracyi i polityki agrarnej i bez racyonalnego podziału 
pracy obejść się już obecnie nie można, w dalszym 
jednakże ciągu swej rozolucyi podniósł z naciskiem, że 
ta  pożądana refojma nastąpić może dopiero po prze­
prowadzeniu rokowań z Komitetem c. k. galic. Towa­
rzystwa gospodarskieąo we Lwowie, następnie z Zarzą­
dem głównym Kółek rolniczych, ja w końcu z Kółkami 
ziemian.

W ą tń ć  należy, ażai; wynik tych rokowań był tego 
rod caju, iżby członków komisyi sejmowej mógł utrwalić 
w przekonaniu, że jedynie tylko „Rada kultury k ra jo ­
wej", składająca się z 32, w znacznej części ludzi nie­
fachowych — rozwiązaćby mogła kwestyę asocyacyi 
rolniczej i dobrobytu w kraju.

N a  podstawie patentu cesarskiego z r. 1829 przy­
sługiwało c. k, Towaizystwu gospodarskiemu wyłączne 
prawo: 1.) pobierania na jM e  gospodarcze subwencyi 
wprost od rządu, 2.) prawo zastępowania interesów r o l ­
niczych i 3.) prawo wydawania w sprawach rolniczych 
opinii urzędowych. Prawo to wykonywało Towarzystwo 
prawie przez pół stulecia, gdyż wspomiany wyżej patent 
przyznawał mu zupełnie oticyalny charakter. Udowadnia 
to zresztą fakt, iż od czasu założenia Tow. nikt prze­
ciwko tym przywilejom i prawom nie podnosił żadnego 
zarzutu.

Zrozumiałą jest otóż rzeczą, że za miskę soczewicy, 
t. j. za cenę 4 mandatów nie mogło, bo nie miało Tow. 
(bez uchwały Ogólnej Rady) prawa zrzekać się cesar­
skim patentem przyznauych mu, i przez 45 lat wykony­
wanych praw i przywilejów.

Bez upoważnienia najwyższego organu Towarzy­
stwa, Rady Ogólnej — prezesowi Komitetu nie przy­
sługiwało też prawo składania wobec komisyi sejmowej 
tak ważnej deklaracyi, a zwłaszcza wkwestyi decydującej 
o losie i o pogrzebie całego Towarzystwa.

Z ostrą krytyką projektu „Rady kultury krajowej" 
wystąpi! na odbytem we Lwowie, w dniu 8. b. m. Z e ­
braniu „Zjednoczonych Kół Zjazdów rolniczych" — dr. 
J a n  Rozwadowski, prosząc przy końcu swej mowy u- 
czestników Zjazdu o rozwinięcie akcyi mogącej zapo- 
biedz gfożącomu Towarzystwu niebezpieczeństwu.

Po  bardzo ożywionej dyskusyi uchwalił Zjazd ro l­
ników wysłać deputacyę do posłów: Sękowskiego, dr. 
Kozłowskiego, Cieleckiego, Viviena i dra  Paygerta, 
którzy wpływami swymi zdołali o tyle przynajmniej po­
prawić sytuacyę, iż odnośny projekt w ciągu bieżącej 
sesyi pod obrady Sejmu już nie wejdzie.

W edług projektu uchwalonego przez komisyę sej­
mową, R ada  kultury krajowej składać się miała z 22. 
członków, a w szczególności z 3 delegatów ze strony 
rządu, 11 — Sejmu, 4., Wydziału krajowego, 4., Towa­
rzystwa rolniczego (Kraków). 4. Tow, Kółek rolniczych 
i 2. nowo zawiązanego Tow. „Selskij hospodar". Rusini 
mieliby ustiwowo zastrzeżonych 7 członków obranych 
przez Sejm, po jednym mianowanym przez rząd i przez 
Wydział krajowy, w końcu 1 z pośród delegatów T o­
warzystwa gospodarskiego.

Przez uchwalenie projektu o Radzie kultury k ra ­
jowej straciłoby Tuwarzystwo gospodarskie charakter 
ogólno-krajowy, co ze względów zarówno narodowych, 
jak i ekonomicznych nie byłoby ani dla nas, aniteż 
dla Rusinów z korzyścią połączone.

D ZIA Ł  GOSPODARCZY.

I. Z Rady Oddziału u. k. galic. Tow. gospodarskiego 
w Samborze.

Protokół z I posiedzenia Rady Oddziału z dnia 
10- lutego 1910.

Przewodniczący: Wiceprezes Oddziału p. Tomasz 
Ujejski.

Obecnych Członków Rady 6.
1. Sprawozdawca: sekretarz Oddziału, p. Stan. 

Stefanowski złożył relacyę w sprawie wykonania uchwał 
powziętych na ostatniem posiedzeniu Rady Oddziału w 
dniu 25. grudnia 1909., którą R ada przjją ła  do wia­
domości, jak również i sprawozdanie z czynności O d­
działu ża r. 1909. umieszczone w num. 3. Gazety Sam­
borskiej z dnia 1. lutego 1910. r.

W  dalszym ciągu przyjęto do wiadomości spra­
wozdanie Sekretarza Oddziału o wyniku licytaryjnej 
sprzedaży krowy z gminnej obory zarodowej, „D ebra", 
która w dniu 3. lutego wydaną została p. Jędrzejowi 
Mitkowi ze Zamiejskiej, po złożeniu najwyżej oferowa­
nej przez niego kwoty: 182. kor. Kwota ta przesłaną 
została Komitetowi w dniu 4. lutego z prośbą o -zaku­
pienie nowej krowy dla p. W ojciecha Ziemniaka do­
piero w maju br.

2.) Z  powodu zgłoszonego przez ks. Józefa W atu- 
lewicza z Felsztyna, cofnięcia rezygnacyi z utrzymywa­
nia staoyi reproduktora subwencyonowanego przez Radę 
powiatową, w Stąrym Samborze — uchwaliła Rada O d ­
działu odnieść się do Komitetu z prośbą o zakupienie 
dla bezsubwencyjnej stacyl w Rajtarowicach stadnika 
rasy Simental.

3.) Przyjęto w końcu sprawozdanie skarbnika ze 
stanu kasy z dnia 10 lutego 1910.

Do Oddziału przyjęci zostali następujący nowi 
Członkowie:

a.) Ks. M arcin Maccak, Prowin. Konwentu O. O. 
Karmelitów w Sąsiadowicach, z wkładką roczną w kw. 
10 kor. i zasiłkiem na wydawnictwo Rolnika w kw. 4 K.

c.) p.  Andrzeja Ser irackiego z Felsztyna, z wkład­
ką roczną w kw. 10 kor.,

d.) Piotra Dybacza  z Dzwir.iacza górnego, z wkład­
ką w kw. 5 kor.,

e.) M ikołaja P ru ta  ze Zawadki koło Koziowej, 
z wkładką roczną w kw. 5 kor.,

f.) Stefana Pnjyona  ,z Babiny, z wkładką w kw. 
5. koron.

5.) Poparto prośbę p. N edora  Salam on z  K om or­
n ik  o przyznanie stacyi ogiera (ew. bezsubwencyjnego).

6.) a.) Z  poA^odu rezygnacyi wniesionej przez p. 
Antoniego Koralewskiego ze stacyi buhaja subwencyj­
nego w Bylicacb, przyznaną- została ta stacya p. Bole­
sławowi Ku&niewiczowi z  Kowenie, który z utrzymywa­
nej stacyi subweneyonowanej przez Radę powiatową w 
Samborze równocześnie zrezygnował.

Na opróżnioną stacye subwencyonowana przez R a ­
dę pow. w Samborze postanowiła R ada Oddziału roz­
pisać konkurs, z terminem do końca lutego b. r.

b.) Uchwalono poprzeć prośbę konwentu O. O. 
Karmelitów w Sąsiadoicicach o przyznanie 20-tej stacyi 
subwencyjnej w okręgu Oddziału.

c.) Poparto prośbę Ja n a  K ,m ego z  K alinow a  o 
przyznanie stacyi subwencyjnej, w tym zwłaszcza wypad­
ku, jeżali stacya obory gminnej na Powodowej nie zo­
stała wliczoną do przyznanych Oddziałowi na r. 1910. 
20 stacyi subwencyjnych.

d.) Zatwierdzono na r. 1909/10 deklaracyę K o n ­
wentu O. O. Bazylianów w Bukowy na stacyę subwen­
cjonowaną przez Radę pow w Samborze.

7.) a.) Konwentowi O. O. Karmelitów w Sąsia ­
dowicach przyznano stacyę chlewni zarodowej, dla k tó ­
rej loszki dostarczone zostaną z chlewni zarodowej w 
Podmanasterku, knurek zaś z chlewni zarodowej w K a ­
imowie.

b.) ]i. Tomaszoiui Szajnie w Strzelbicach przyzna­
no stacyę chlewni zarodowej, dla której loszki dos ta rczo­
ne zostaną z chlewni zarodowej w Kalinowie, knurek 
zaś z chlewni w Podmanasterku.

c.) Poparto prośbę ks. E m ila  K a lin icza  z  Hoło- 
wccka górnego o przyznanie stacyi chlewni zarodowej.

d.) P .  Zygm unta  B iesi ad ec/ciego w Topolnicy  u- 
chwalono zawiadomić, iż za złożeniem relutum w kw. 
75 koron, R ada  Oddziału zaopiniuje przychylnie wnie­
sioną przez niego deklaracye na stacye chlewni.

e.) M ichała Pitiuret z Zarajsku uchwalono wez­
wać do złożenia relutum za prosięta w kw. 75 koron, 
poczem odniesie się R ada Oddziału do Komitetu w 
sprawie zakupna nowych prosiąt.

8.) Podanie Zwierzchności gm innej w Orązioioy 
w sprawie zmiany buhaja stacyjnego przekazano L u s t r a ­
torowi stacyi hodowlanych Oddziału do zbadaniu.

9 ) Przyjęto do wiadomości rezygnacyą p . K a z i­
m ierza Bielańskiego z Turzego  z utrzymywania stacyi 
subweneyonowanej, która przyznaną została p. Janowi 
Sobolewskiemu z Turzego.

10.) N a  żądanie c. k. Starostwa w Starym Sam ­
borze, wydała R ada Oddziału opinię co do wysokości

KSIĘfiABNiA i hurtowny skład papieru i zeszytów
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szkód wyrządzonych przez d zik i w kulturze rolnej w 
gminie Wołoszynowej i orzekła, iz szkoda w owsie, o- 
szacowana przez gospodarza W asyla Rapycza na kw. 
5Q0. względnie 180 koron, wynosiła w jesieni 1908 r. 
w rzeczywistości tylko 124, a względnie 106 koron.

11.) Na Żądanie c. k. Starostwa w Tarce , wyda­
no opinię, iż dochód z 7 morgowego, górskiego, a więc 
nieurodzajnego gruntu w Jrlatkowie jest tak minimalny, 
iż przy stwierdzonej niezdolności do pracy ze strony 
ojca A ndrusia  Matkowskiego, !>ez czynnej pomocy w 
gospodarstwie ze strony reklamowanego syna jego, Mi­
chała, egzystencja dość licznej rodziny byłaby w wy­
sokim stopniu zagrożoną.

12.) W ydziałow i lia d y  powiatowej w Tarce ir 
chwaliła R ada Oddziału przesłać przedstawienie w spra­
wie koniecznego podw yższenia sabwencyi dla 3 staeyi 
buhajów o 31) kor,, t, j. do wysokości 150 kor. rocznie, 
jaką wyznaczył Komitet c. k. galie. Tow. gospod. 
od I /X .  1908 r.

14.) W załatwieniu podania p. Ja n a  Iw ańczysza- 
ka  z  B iskow ic  o zezwolenie zwrócenia prosiąt obowiąz­
kowych z chlewni zarodowej udzielonej mu w r. 1906., 
uchwaliła Rada wezwać petenta do bezzwłocznego zło­
żenia do kasy Oddziału relutum w kw, 75 koron.

15.) Projekt w eterynarza  miejśkiego w Samborze, 
p. Wilhelma Rudolla w sprawie urządzenia wystawy 
przeglądowej połączonej z premiowaniem bydła, wzięty 
będzie pod obrady po wystaraniu się o potrzebne sub- 
wencye od Kom itetu  i Rady powiatowej.

16.) Uchwalono w dalszym ciągu ogłosić „Okól­
nik Towarzystwa rybackiego" w Krakowie w jednym 
z najbliższych numerów Gazety Samborskiej.

17.) Zatwierdzone przez Wydział krajowy propo- 
zycye Rady Oddziału co do składu komisyi licencyonu- 
jących buhaje w 6 okręgach sądów powiatowych na 
VI. trzechlecie 1 9 1 0 —1912. uchwalono ogłosić również 
w dziale gospodarczym w Gazecie Samborskiej.

18.) Zastępcą członka komisyi liconcyonująeej w 
okręgu Starosamborskim zamianowauy został p. Tomasz | 
Szajna ze Strzelbie.

19.) Zatwierdzono budżet na r. 1910. w którym 
zarówno przychody, jak i wydatki zatrzymane zostały 
w granicach, jak w roku zeszłym.

20.) Na wniosek członka Rady, p Wiktora Pote- 
na uchwalono odnieść się do c. k. Starostwa w Sa 
borze z zapytaniem, czyli wydana przez Radę Oddziału 
w duiu 12/12. 1908 r. deklaracya co do ubezpieczenia 
Sekretarza—lustratora w zakładzie ustawowym zastęp­
czym emerytalnym na kw. 800 kor. może być cofniętą 
co do pozycyi odnoszącej się do zakupionych dla mego 
5 lat należenia od 6 udziałów.

21.) Zatwierdzono w końcu rachunek b ilansu  z 
dnia 31. grudnia 1909., który obok racl unku kasy i 
budżetu przedłożony zostanie Walnemu Zgromadzeniu 
w dniu 14. lutego 1910.

Na tern protokół i posiedzenie zakończono.

II. Z Komitetu c. k galic. Towarzystwa gospod.

O D E Z W A

Wydziału krajowego Towarzystwa rybackiego 
w Krakowie.

4.) W  razie uwzględnienia prośby, zawiadomimy 
proszącego zaraz, a równocześnie prześlemy cenę kupna 
na narybek przekazem pocztowym odnośnemu właścicie­
lowi gospodarstwa stawowego (ustęp 2), u którego pro­
szący narybek zamówił lub zakupił.

5.) Otrzymawszy zawiadomienie (jak ustęp. 4) 
proszący obowiązanym jest zgłosić się po narybek czyto 
osobiście, czy przez wysłańca do właściciela gospodar­
stwa stawowego, u któiego narybek zamówił, okaże 
otrzymane od nas zawiadomienie i narybek odebrać lub 
się też z właścicielem gospodarstwa stawowego co do 
przesyłki ułożyć. Koszta odebrania, przewozu lub prze­
syłki narybku ponosi proszący i w tych czynnościach 
pośredniczyć ani uczestniczyć nie będziemy.

6.) N a jednę morgę czyli 57 a. 54 m 2 stawu 
przeznaczać będziemy 5 kóp, czyli 300 sztuk narybku i 
w tym stosunku obliczać będziemy ilość tegoż na stawy 
większe lub mniejsze od 1 morgi, czyli 57 a. 54 ni2.

7.) Cena kupna jednej kopy jednorocznego na­
rybku nie może być większą, niż 7 koron, Jeżeliby 
więc proszący przyznał sprzedającemu, umawiając się 
z nim o kupno w myśl ustępu 2., wyższą cenę, nadwyż­
kę sam zapłacić musi.

8.) Obdarowany narybkiem obowiązanym jest za­
wiadomić nas w czasie właściwym o zarybieniu swego 
stawu lub stawów, o korzyści jaką z zarybienia osiągnął, 
tudzież o przyroście ryb, jaki się przy odłowieniu okaże.

9. Prośby o narybek należy nadesłać najdalej do 
30. kwietnia 1910. Późniejsze prośby nie będą uwzględ­
nione.

10.) Z chwilą wyczerpania funduszu na udzielenie 
zapomóg przeznaczonego, zapomóg dalszych udzielać 
nie będziemy, a proszący, który z tego powodu nie 
będą uwzględnieni, otrzymają zawiadomienie o wyczer­
paniu funduszu i żadnych roszczeń z tego tytułu do 
nas mieć nie mogą.

** *
Właścicieli małych stawów upraszamy, aby  się 

na C/.łonków Towarzystwa rybackiego wpisywali. Za  
drobną wkładką 4. kor. otrzymują okólniki rybackie, 
z których nabędą wiadomości ze wszystkich dziedzin 
rybactwa i zwiększą wiedzą swoją w tej ważnej gałęzi 
gospodarstwa rolnego.

Kraków ul, Mikułajska 1. 2. w styczniu 1910 r.
Wydział kraj. Towarzystwa rybackiego.

Dr. Ferdynand Wilkosz.

III. Z Wydziału krajowego we Lwowie.

Skład komisyi licencyonujących stadniki w okręgu 
Samborskiego c. k. gal. Tow. gosp. Oddziału na okres 
1910.— 1912. (zatwierdzony reskryptami W ydziału kra jo ­
wego do L. L. A.) 143*649. — B.) 145*178 i C.) 
145 177 z dnia 31. stycznia 1910).

A. 1. Okręg Samborski.
Przewodniczący: W iktor Poten.
Zastępca: Stanisław  Stefanow ski.
Delegat Wydz. pow .: K arol Jeidrzejow icz.
Zastępca: W ładysław  Popiel.
Delegat Tow. gospod.: Bolesław K uśniew icz.
Zastępca: Tomasz Ujejski.

N.i wiosnę 1910. roku udzielać będziemy zapomóg 
bezpłatnych w narybku karpia dla małych stawów wło­
ściańskich w Galicyi pod następującymi warunkami:

1.) Zapomogę stanowi narybek jednoroczny w na­
turze, a udzielać jej będziemy tylko natenczas, jeżeli 
powierzchnia stawu lub kilku stawów jednego właści­
ciela nie przenosi obszaru dwóch morgów czyli 1 ha 
15 a. 09 m2, Właściciele stawów, którzy w roku 1909 
bezpłatnie narybek otrzymali w r. 1910 narybku bez­
płatnie otrzymać nie mogą, a na ich prośby, jeżeliby 
je wnieśli, odpowiadać nie będziemy.

2.) Proszący o narybek obowiązany jest przed 
wniesieniem do nas odnośnej prośby upatrzyć sobie 
gospodarstwo stawowe, z-którego najbliżej i najłatwiej 
narybek otrzymać będzie mógł; zapewnić się, czy nary ­
bek na wiosnę 1910 r. będzie mógł nabyć i ułożyć się 
o cenę kupna, tudzież o czas i warunki odebrania na­
rybku.

3.) Mając te zapewnienia, proszący powinien 
wnieść do nas pismo (można i na karcie koresponden­
cyjnej) i podać w niem daty ustaloue według ustępu 
powyższego ad 2. dalej swoje imię i nazwisko, miejsce 
zamieszkania i pocztę, tudzież powierzchnię stawu lub 
stawów, dla których narybku żąda.

N a  prośby, niezawierające szczegółów objętych u- 
stępami 2 i 3 me damy odpowiedzi. Jeżeli więc kto­
kolwiek niema pewności co do warunków, pod jakimi 
na ybek rozdawać będziemy, niechaj zażąda od nas prze­
słania niniejsze] odezwy, a uczynimy to bezzwłocznie.

A. 2. Okręg łąoki.
Przewodniczący: Tadeusz Śm iałowski.
Zastępca: S te fan  hr. Komorowski.
Delegat Wydz. pow.: W łodzim ierz Strzelecki. 
Zastępca: M iko ła j L ityń sk i.
Delegat T«w. gospod.: W iktor Smalawski. 
Zastępca: M ichał Barański.

B. I. Okręg starosamborski.
Przewodniczący: S te fa n  Sozański.
Zastępca* Albert K nauer.
Delegat Wydz. pow.: K azim ierz B ielański. 
Zastępca: J ó z e f  Grabowski.
Delegat Tow. gospod.: Stanisław  Stefanowski. 
Zastępca: Tomasz Szajna.

B. 2. Okręg atarosolski.
Przewodniczący: E ugen iusz Skalski.
Zastępca: ks. J ó ze f W atulewicz.
Delegat Wydz. pow.: J a n  Hulewicz.
Zastępca: Ignacy Jordan.
Delegat Tow. gospod.: K azim ierz B iliń sk i. 
Zastępca: J a n  Sobolewski.

V. C. I. Okręg turczański.
Przewodniczący: Franciszek Sejc Turow ski. 
Zastępca: S tanisław  W ołkowicki.
Delegat Wydz. pow.: K s. M aksym ilian  K alin icz. 
Zastępca: J ó z e f  Jaw orski.

Delegat Tow. gospod.: Ko. E ustacny K asiurak . 
Zastępca: Ignacy Jordan.

VI. C. 2. Okręg boryniański.
Przowodniczący: S tanisław  W ołkowicki.
Zastępca : Nestor Salatnon.
Delegat Wydz. pow.: K s. H ila ry  Sołtykiewicz. 
Zastępca: M ikoła j K om arnicki.
Delegat Tow. gospod.: Paw eł W iśn ianczyn . ■
Zastąpca: K s. W łodzim ierz K luka .

Przyznane przewodniozącyin i ich zastępcom 
dyety i koszta podróży.

W myśl §. 4. ustawy z dnia 20. lipca 1892. i 
odnośnych przypisów wykonawczych przysługuje prze­
wodniczącym komisyi, a ewentualnie ich zastępcom pra­
wo do poboru z funduszu krajowego: dyet w kwocie 
6 koron dziennie i zwrotu kosztów podróży a miano­
wicie; za podróż koleją, bilety jazdy II.  klasy, a drogami 
zwykłemi po 44 grosze od kilometra.

Takie same dyety i koszta podróży pobierać mają 
biorący udział w komisyi powiatowi weterynarze. Dele­
gaci Wydziałów powiatowych, tudzież delegaci Oddziału 
c. k. galic. Towarzystwa gospoparskiego przedkładają 
rachunki kosztów podróży i dyet odnośnym Wydziałom 
R a d  powiatowych, licząc dyety dziennie po 6 kor. zaś 
kilometrowe według taryf uchwalonych przez Rady po ­
wiatową.

KOMUNIKATY.
Posiedzenie Wydziału Fil. ' kraj. Towarzystwa 

chowu drobiu w Samborze odbędzie się we czwartek 
dnia 24. lutego 1910., w biurze Oddziału c. k. galic. 
Towarzystwa gospodarskiego w Samborze przy następu­
jącym porządku dziennym: 1.) Odczytanie protokołu z 
poprzedniego posiedzenia, 2.) Sprawozdanie z czynności 
i rachunków za r. 1909., 3.) Wyznaczenie terminu do­
rocznego Walnege zgromadzenia, tudzież ułożenie po- 
rządka obrad. 4.) Sprawa urządzenia wystawy drobiu, 
gołębi i kiólików w jesieni 1910 r. w porozumieniu się 
z Oddziałem c. k. galic. Towarzystwa gospodarskiego, 
który w tym czasie urządza wystawę przeglądową bydła, 
owiec i nierogacizny.

Wystawa przeglądowa, połączona z premiowa­
niem bydła owiec i nierogacizny odbędzie się w jesieni 
br. w Samborze. Bliższe szczegóły ogłoszone zostaną w 
kwietniu po br. ukonstytuwaniu się komitetu wystawowego.

Delegatami na Ogólną Radę c. k. Towarzystwa 
gostpodarskiegn, które w br. odbędzie się w marca, w 
sali ratuszowej we Lwowie, wybrano na Walnem Zgro- 
maozeniu Oddziału Samborskiego w dniu 14 bm.: Ks. 
Franciszka Dobrowolskiego, Stanisława Stefanowskiego, 
Michała Iwańczyszaka i J a n a  Ziemniaka.

Zadatki na nasienie koniczyny czerwonej, którą 
Oddział Samborski c. k. galic. Tow. gospod. zamówił 
u Oddziału handlowego przy Komitecie we Lwowie, 
złożyli p. p.: Marcin Myrdzio, 25 koron na 100 kg, 
Wawrzyniec Byrka 10 kor. na 200 kg. i Ziemniak 
Franciszek 10 kor. na 100 kg. Razem zamówiono 400 
kg. a z poprzedniem zam. 630 kg.

Walne Zgromadzenie Towarzystwa mł. p. „Znicz" 
w Samborze odbędzie się w piątek, dnia 18. b. ra. w 
sali kasynowej. Początek o godz. 7. wieczorem.

Wiadomości bieżące.*

Walne Zgromadzenie członków pols. Towarzystwa 
gimn. „Sokół" w Samborze odbędzie się dnia 16. lu te­
go o godz. 7’/2 wieczorem w sali gim nastycznej przy 
następującym porządku dziennym:

1) O dczytanie p otokołu W alnego zgromadzenia 
z dnia 2 4 /3  i 3 /4  1909.,

1) Sprawozdani0 z czynności W ydziału za r .1 9 0 9 .  
ze sprawozdaniem kasowem, i komisyi rewizyjnej.

3) Uchwalenie preliminarza na rok 1910.,
4 ) W ybór prezesa, wiceprezesa i 9 członków  

W ydziału;
5) W ybór komu.yi rewizyjnej;
6) W ybór 2. delegatów do Związku i 4. d elega­

tów do Okręgu;
7) W ybór sądu honorowego z 6. członków i 2. 

zastępców;
8) W nioski członków i interpelacye.
Gdyby o godzinie 7 '/2 nie zebrał się kom plet prze­

pisany statutem , odbędzie się w tym samym dniu o 
godz. 8. drugie W alne Zgrom adzenie, z tym samym  
porządkiem dziennym, a obrady jego będą obowiązywa­
ły bez względu na ilość członków.

Koło T. S. L. w Samborze urządza w dniach 19. 
i 20. b. m w gmachu Sokoła wystawę robót ręcznych, 
które przyjmowane będą w dniach 17 i 18. b. m. od 
godz. 6 — 7 wieczorem w Biurze T. S. L. w lokalu  
kasyna powszechnego w Samborze. D ochód z tej wy­
stawy przeznacza W ydział na wykończenie budowy do­
mu poi. Bursy ludowej.

Mianowania. Lwowski wyższy sąd krajowy zamia­
nował ofieyała kancelaryjnego W ładysława Brewkę 
starszym ofieyałem  kancelaryjnym ad personam , z pozo­
stawieniem w Samborze.

Przoniesienia. Krajowa D yrekcya skarbu przenio­
sła ofieyała podatkowego, W ładysława M ichalskiego 
z Tarnopola do Oddziału podatk. przy tut. Starostwie.

St. ofieyał kancelaryjny sąd. Stefan Sagała prze­
niesiony z Brodów do Sambora.
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Wiadomości osobiste: Namiestnik zamianował pro­
fesora tut. gimnuzyum, dra Alfreda Winogrodzkiego
c. k. asystentem lekarzem przy Starostwie w Drohobyczu.

Wydawnictwo „Gazety Samborskiej" objął w dniu
10. lutego rb. odpowiedzialny redaktor pisma, p. S ta ­
nisław Stefanowski.

Posiedzenie Rady nadzorczej i Dyrekcyi Spółki 
handlowej, stow. zarejesbr. z ograniczoną poręką w 
Samborze odbędzie się we czwartek, dnia 24. lutego 
1910 r., o godz. 4. po południu w biurze Oddziału
c. k. galic. Towarzystwa gospodarskiego w Samborze. 
N a  porządku dziennym posiedzenia będzie zamknięcie 
rachunków, tudzież sprawozdanie z czynności Dyrekcyi 
za r. 1909.

Wielkie zaniepokojenie wśród tutejszych szynkarzy 
wywołała propozycya tut. Rady miejskiej, według której 
od 1. stycznia 1911. liczba udzielić się mających w 
mieście koncesyi szynkarskich ograuiczną być ma do 
3b. Gdyby wniosek ten tak przez Starostwo, jak i przez 
Namiestnictwo został istotnie zatwierdzony, mielibyśmy 
w Samborzo o 58 szynków mniej, niż obecnie, co oczy­
wiście tak dla szynkarzy, jak i dla pijaków byłoby z 
wieloma niedogodnościami połączone.

Teatr lwowski ludowy urządza w piątek, dnia 18 
bin. w sali Sokoła w Samborze przedstawienie 4 akto­
wej sztuki Ibsena p. t. „Upiory", a do współudziału 
dyrekcya teatru zaprosiła znakomitego artystę dram. 
teatru miejskiego we Lwowie, p. K arola  Adwentowicza. 
Być może, że wobec takiej atrakcyi sala Sokoła nie bę­
dzie świecić, jak to zwykle -  bywa pustkami.

Z walnego zebrania Towarzystwa pomocy prze­
mysłowej w Samborze. N a dorocznem walnem zgroma­
dzeniu, Które odbyło sie w dniu 8 bm. wybrano nowy 
zarząd, w skład którego weszli: p. dr. Bronisław Po to ­
cki, jako przewodniczący i pani Józefa Błotnicka, jako 
jego zastępczyni.

W ybór ten uważany jako bardzo trafny, gdyż 
zarówuo p. mecenas Potocki, jaki zastępczyni jego, pa­
ni Błotnicka zaliczają się do wyjątkowych u nas pra ­
cowników, którzy nie dla rozgłosu, lecz dla dobra spra­
wy dobre swe chęci w czyn zamieniać umieją i z przy­
jętych na siebie obowiązków ku ogólnemu pożytkowi 
wywiązać się zdołają.

Tutejsza delegacya Tow. wzaj. pomocy uczest­
ników powstania polskiego z roku 1863—4. nie wiele 
miejsca zajęła swą relacyą w sprawozdaniu za r. 1909. 
Smutno to, że w prastarym grodzie Spytkowym, liczą­
cym dziś około 20-000 mieszkańców; prócz gminy mia­
sta i chrzęść, korporacyi tut. obywateli miejskich, jeden 
tylko, jedyny członek wzpierający zasila kasę tego hu­
manitarnego stowarzyszenia kw. 12 koron rocznie. Czy- 
liżby istotnie patryotyzm naszych obywateli ograniczać 
się miał tylko na pięknych słowach i gorących, (zwłasz 
cza przy trunkach gorących) przemówieniach ? Datki 
jednorazowe na rzecz powyższego Towarzys. w roku 
1909. złożyli p. p: B. Kuśniewicz, W. Tchorznicki, 
J a n  Smalawski, tudzież K asa  zaliczkowa w Samborze 
w łącznej kwocie 95 koron.

Posterunek żandarmeryl w Babinie utworzony 
zostanie dopiero z dniem 1, lipca br.

Z kolei państwowych. W  okręgu dyrekcyi lwow­
skiej mianowani zostali następujący lekarze kolejowi: 
dr. Emil Zaduruwicz w 'furce, urzędnikiem I X  rangi 
i dr. Henryk Markiewicz w Samborze, urzędnikiem X  
rangi.

Zmiany w korpusie oficerów 77. pułku piechoty
Pułkownik i komendant 77. pp, Franciszek H oppner 
ze względu na stan zdrowia uwolniony na własną proś­
bę z tego stanowiska. Pułkownik Fryderyk Sehmid, 
przeniesiony do 55. p. p., podpułkownik Marceli Ław- 
rowski z 47. p. p. przeniesiony do 77. p. p., w końcu 
podpułkownik Józef Hreberz z 77. p. p. do 40. p. p.

•j" Zmarli. W e  Lwowie J u lia n  Pilaioa Smalawski, 
em. urzędnik asekuracyi krakowskiej, olicer wojsk poi. 
z r. 1863., honwed z r. 1848., (w armii jenerała B e ­
na) w 80. roku życia; w Samborze: H elena  z W ojna­
rowskich Krochm alukowa , nauczycielka i żona profeso­
ra tut. seminaryum naucycielskiego, zmarła w dniu 7.
b. m. w 23. roku życia; E d m und  Cieszewski, właściciel 
dóbr, zmarł w Szadem, w dniu 9. b. m. w 46. roku ży­
cia; Izydora z Zakrzew skich M aniewska, właścicielka 
dóbr Krużyki, zmarła w Krużykach w dniu 9. b. m. w 
50. rokn życia.

Wykłady uniwersytetu lwowskiego. W  niedzielę 
dnia 20. b. m. w sali Sokoła o godz. 5. po poł.: P ro ­
fesor tut. gimnazyum p. J .  K i la rsk i : „O pizyrodzie 
słońca i planet z obrazami świetlnymi. W stęp na 
salę 10. halerzy.

I, tegoroczna kadencya sędziów przysięgłych w 
Samborze rozpocznie się w dniu 23. b. m. i trwać bę­
dzie przez dwa tygodnie.

Stacyonująca w Samborze i dywizya ułanów 3. 
pułku obrony krajowej wyruszy stąd na stały pobyt do 
Rzeszowa w dniu 25. marca.

Koncesya aptekarska. Namiestnictwo udzieliło m a­
gistrowi fkrmacyi, Szymonowi Edelmanowi koncesyę, na 
samoistne prowadzenie koncesyonowanej apteki publi­
cznej pod „złotym orłem" w Samborze.

Tegorocznego karnawału żadną miarą nie można 
nazwać „hucznym1*, pomimo, że trwał tylko cztery 
tygodnie. K to  pamięta dawne tutejsze karnawały w la­
tach od r. 1880 do 1890. a nawet 1900. przyznać mu­
si, że wówczas było jakoś inaczej, bo i humor dopisy­
wał i młodzież była weselszą, a zdaje nam się, że i sa­
kiewki o wiele cięższe były niż obecnie. — „Cieszmy 
się jednak nadzieją, że nam wrócą lepsze czasy !“

Wystawa wyrobów ze słomy I szuwaru. Liga 
Pomocy przemysłowej otworzyła 9 b. m. we Lwowie 
przy ul. 3. maja 1. 11. ciekawy rodzaj Wystawy.
N a  czternaście dni projektowana W ystawa obejmu­
je wzory wszystkeigo, co się u nas już wyrabia ze sło­

my i z szuwaru stawowego, a więc z surowców — „par 
excellence" rodzimych i tanich. J e s t  na tej W ysta­
wie wszystko, od m at do krycia dachów, słomianek 
pod nogi, osłonek na flaszki, kobiałek, rogóżek, pantofli 
kąpelowycb, aż do torb szkolnych, koszyókw piekarskich, 
koszyków na roboty, tacek na ciastka, lasek z szuwaru, 
kapieluszy i t. p. Z  W ystawą tą połączony jest 
wreszcie pokaz najnowszego działu u nas w życie wpro­
wadzonego, a mianowicie pleciennictwa bort do kape 
luszów damskich letnich. N a Wystawę, która ma na 
celu przedewszystkiem umożliwianie eksportu dotyczą 
cych artykułów z Galicyi, zapowiedziało przyjazd wielu 
kupców z Wiednia i z dalszych stron.

Liga Pomocy przemysłowej a krajowi wytwórcy 
zeszytów szkolnych. Związek nauczycielstwa ludowego 
w numerze 23, czasopisma „Głos nauczycielstwa ludo­
wego" jako organie swoim podniósł przeciw Lidze P o ­
mocy przemysłowej zarzut protegowania wszystkich in­
nych fabryk zeszytów szkolnych ze szkodą jednej fa­
bryki, która nie używa marki Ligi Pomocy przemy sło- 
wej, a używa natomiast firmy Związku nauczycielstwa 
ludowego. N a  zarzut ten Liga Pomocy przemysłowej 
stwierdza, że daleką była zawsze od jakiejkolwiek chęci 
szkodzenia firmie, która zajmuje się produkcyą i dosta­
wą zeszytów szkolnych dla Związku nauczycielstwa lu­
dowego. Przeciwnie, Liga Pomocy przemysłowej w akcyi 
swojej podjętej z początkiem br. szkolnego a zmierza­
jącej do rugowania z kraju obcych zeszytów, uwzględ­
niła tę firmę we wszystkich publikacjach, w których 
wyraźnie zaznaczyła, iż za wyrób krajowy uważać należy 
przedewszystkiem te zeszyty, które zaopatrzone są marką 
ochronną Ligi Pomocy przemysłowej — i te, które no­
szą na sobie dokładną firmę wytwórcy, z której wynikać 
powinno, iż są w kraju sporządzane. L iga Pomocy 
przemysłowej dążyła i w dalszym ciągu dążyć będzie 
wszelkiemi siłami do tego, ażeby pod jednem godłem 
marki ochronnej L. P. p. zjednoczyć wszystkie krajowe 
fabryki zeszytów szkolnych, a działa w tym kierunku 
tem śmielej, ile że prawo używania tej marki udziela 
każdej zgłaszającej się firmie krajowej zupełnie bezpłat­
nie, zastrzegając sobie jedynie prawo, jak najściślejszej 
kontroli, co do pochodzenia, i wykonania artykułów, ma 
jących otrzymkć markę ochronną Ligi Pomocy prze­
mysłowej. Wreszcie najwymowniejszym dowodem przy­
jaznego stosunku. Ligi Pomocy przemysłowej do firmy, 
w której obronie, „Głos nauczycielstwa ludowego" wy­
stępuje, jest fakt, iż firma ta zwróciła się od Ligi P o ­
mocy przemysłowej o udzielenie jej prawa używania 
marki ochronnej Ligi P. p. Za  Wydział Ligi Pomocy 
przemysłowej.

Lubomirski m. p. Olszewski m, p.
Jakich gałęzi przemysłu brakuje nam ? Liga P o ­

mocy przemysłowej zwraca uwagę w dalszym ciągu na 
brakującą u nas prawie znpełnie gałęź przemysłu, na­
stępujących drobnych wyrobów z drzewa : wióry buko­
we do wyrobów szewskich, deszczułki dla szczotkarzy, 
pudełka z wiór na cykoryę, na smary, pudełka z wiór 
dla celów aptecznych (tia maście i proszki), wióry dla 
fabryk octu, pudełka na sery i t  d. Prawie wszystkie 
te wyroby przychodzą do Galicyi w ogromnej ilości z 
Ozecli, Moraw i Węgier. Produkcyą jest łatwa przy u- 
życiu maszyn do strugania, pędzonych motorem ro ­
pnym i przy użyciu taniej siły roboczej. W okolicach 
pozbawionych przemysłu, byłyby poważne widoki powo­
dzenia dla dotyczącego przedsiębiorstwa. Koszt założe­
nia fabryczki na mniejszą skalę 15.000 do 20.000 kor.

Wystawa wyrobów z szuwaru, słomy i bort ka­
peluszowych/którą urządza Liga Pomocy przemysło­
wej we Lwowie przy ulicy Trzeciego M aja 11. — o- 
twartą została w środę popielcową, 9. b. m. o godzi­
nie 10 tej rano, Wytwórcy chcący wziąć udział w tej 
Wystawie, mogli się jeszcze zgłaszać do 5. b. m. w 
Biurze Ligi Pomocy przemysłowej ul. Chorażczyzny 
L. 27.

Walne roczne zgromadzenie
członków

Samborskiej Kasy Zaliczkuwej rękodzielników i 
rolników

odbędzie się 
dnia 6. marca 1910 o godzinie 2-giej popołudniu 

w lokalu Towarzystwa
Z N A S T Ę P U J Ą C Y M  P R O G R A M E M  :

1.) Odczytanie protokołu z ostatniego zgromadzenia.
2.) Sprawozdanie z ostatniej lustracyi.
3.) Sprawozdanie rachunków za rok 1909.
4.) Wnioski o udzielenie absolutoryum Dyrekcyi z 

czynności rachunków za czas od 1. stycznia do 
końca grudnia 19U9.

5.) Wniosek w sprawie rozdziału czystego zysku z 
roku 1909 (§. 69. lit. b.).

6.) Zatwierdzenie wyboru jednego Dyrektora i tegoż 
zastępcy.

7.) W ybór 3. członków Rady nadzorczej w miejsce 
ustępujących §. 18.) na przeciąg 3 lat i jednego 
członka na 1 rok.

8.) W ybór komisyi rewizyjnej.
9.) Wnioski członków.

Od. R a d y  nadzorczej 
Samborskiej kasy Zaliczkowej ręk. i roln.

Zenon E ckhan lt J a n  K a n ty  K ru p ih sk i
sekretarz. przewodniczący.

OBWIESZCZENIE,
c. k. Namiestnictwa wsprawie wynagrodzenia 

za obiad dla wojska.

C k. Ministerstwo obrony krajowej w porozu­
mieniu z c. i k. Ministerstwem wojny reskryptem z 18 
grudnia 1909 L. 2409/09 oznaczył na podstawie § . 5 1  
ustawy z 11 czerwca 1879 (Dz. u. p. Nr. 93.) wyna­
grodzenie należne ze Skarbu wojskowego w czasie od 
1 stycznia do końca grudnia 1910 za obiad dawany 
podczas marszu żołnierzom od ponoszącego kwaterunek, 
począwszy od chorążego aż do najniższego stopnia w 
następujących kwotach:

a.) s:edmdziesiąt )70.) hal. dla miasta Lwowa.
b.) sześdziesiąt dwa (62.) hal. dla miasta K r a ­

kowa
c.) czterdzieści oś/n (48.) hal. dla wszystkich 

innych stacyi przechodowych w kraju.
To podaje się do powszechnej wiadomości.
Z c. k. Namiestnictwa.

Sambor dnia 1 lutego 19 0.

K O N K U R S
na stacyę subwencjonowaną stadnika w powiecie 

samkorskim.

Wskutek rezygnacyi W. Pana  Bolesława Ku- 
śniewicza z Kowenic z utzymywania stacyi reprodukto­
ra, subwencyonowana przez Radę powiatową w Samborze 
kw. 120 kor. rocznie rozpisuje się niniejszem konkurs.

Termin do wnoszenia podań przez gospodarzy z 
powiatu Samborskiego wyznacza się do 1. marca 1910.

Podania należy wnosić na ręce Rady Oddziału w 
.Samborze.

W  Samborze dnia 10. lutego 1910.

Rada Oddziału c. k. gal. Towarzystwa gospodarskiego 
w Samborze.

Wiceprezes: Sekretarz:
T. Ujejski. Stefanowski.
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JUŻ NIGDY
nie używam innego mydła, odkąd zacząłem 
posługiwać się Bergmana mydłem liljowem, 
mlecznem „Steckanpferd“( marka Steckanpferd 

Bergmana i Spka.)
Cieszyn nad E., gdyż mydło to jest na j­

skuteczniejszym środkiem przeciw piegom, 
i znakomicie konserwuje skórę, nadając jej 

> miękkości i delikatności

Sztuka po 80 hal. do nabycia we wszyiskich apte- 
kach, drogueryach i składach kasmertyków i perfum.

DOM Z OGRODEM
W SAM BORZE OBOK TARGOWICY

tanio do sprzedania
Wiadomość w kacelaryi adwokata D ra

Potockiego vr Samborze.

Place budowlane
w Samborze przy ulicy Drohobyckie! (Wychylówka) 
bardzo tanio i pod bardzo dobrymi warunkami do 

sprzedania.
Wiadomość w księgarni W. G. Niewiadomskiego

w Samborze, Rynek A B 31. (3— 3)

REALNOŚĆ
przy ul. Tkackiej I. 59. składające się t  6 pokoi z 
kuchni z ogrodem i parcelą budowlaną lub bez parce­
li jest zaraz do wynajęcia. Wiadomość w księgarni W.
G. Niewiadomskiego w Samborze Rynek A — B  31.

(3-3)



G AZETA  SAM BORSKA Nr. 4. z dnia 15. lutego 1910.
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Przez Wysokie c. k. Namiestnictwo 
koncesyonowane

Biuro podróży 
i i spedycyjne

Zofii B iesiadeckiej
O ś w i ę c i m ,  (dworzec) 

sprzedaje bilety okrętowe
I . ,  I I .  i I I I .  k l a s y

do Ameryki i Kanady
oraz bilety kolejowe am erykań ­

skie i kanadyjskie.
Prospekty darmo i opłatnie.

„ELWIRA11
N A J W I Ę K S Z Y  Z A K Ł A D

ARTYSTYCZNO-

57-

3  FOTOGRAFICZNY
O T W O R Z O N Y

W S A M B O R Z E
przy ul. Zamojskiego 8. poniżej domu W. Pana  Dra 

Sobolewskiego

WYKONUJE W SZELKIE ROBOTY 
W ZAKRES ART .  F O T O G R  
------- WCHODZĄCE. -------

PO GENACH NADER PRZYSTĘPNYCH.
ZDJĘCIA WYKONUJE SIĘ BEZ 
WZGLĘDU NA STAN POGODY.

R O Z K Ł A D  J A Z D Y
ważny od I, maja 1909.

Przyjeżdżają O j/ ©
z Chyrowa: 5-42 rano 
1105 priedpołudniom  
6-02 i 9 58 wieczór 
3 0 5  w nocy

z Przemyśla:
II‘20 przed połuduiem  
5 47 wieczór 
z Drohobycza: 7 03 rano 
ll-25 przedpołudniem  
6 1 7  w ieczór 
12 30 w nocy. 
ze Lwowa: 8'13 rano 
II 15 przedp. 5 ’57 wieczór 
100 w nocy 
z Rudek; 7 ■25 rano 
ze Sianek: 6'53 rano 
10 55 przedpołudniem  
6’12 wieczór Q )

Odjeżdżają 
do Chyrowa: 7-l l  rano 
I I '40 przedpołudniem  
4 05 po południu  
6'40 wieczór 
PIO w nocy 

do Przemyśla: (wprost) 
ll'55 przedpołudniem  
6'27 wieczór, 
do Drohobycza:ll'35 przedp. 
6'35 wieczór 
10 02 wieczór 
3 09 w nocy
do Lwowa.- 5-47 i 7-43 rano 
1145 przedpołudniem  
6'45 wieczór  
do Sianek .• 8-2fi rano 
l'40 po południu  
6‘50 wieczór

JUŻ WYSZŁA Z DRUKU !!
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Zabawa towarzyska
DLA PAŃ PANÓW 

zebrał i ułożył S T A N .  T R O J A N .

DRUGIE WYDANIE 
zmienione i znacznie rozszerzone.

Ci«na I h o r. 5 0  h a l . 1 
Z przesyłką pocztową 1 k o r. 70 lia l.

Do nabycia w drukarni A. Wlesenberga i St. Trojana 
w księgarni Wpp. W G Niewiadomskiego F. Schwarza 

A Liebermana i A. Ladena
W  SAMBORZE.

JUŻ WYSZŁA Z DRUKU!!
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Zam ówienie na całowagonowe dostawy 

WĘGLA KAMIENNEGO PŁUKANEGO
z k o p a l ń

„BRZESZCZE”
po cena 225 koron za KhOOO kg. (grubego) franco 

stacya kolei Sam bor przyjmuje: 
Zastępstwo sprzedaży węgla na powiaty Sambor 

Stary^Sambor i Turka — w Samborze.

tsl_

Dziesięć wagonów

K O N I C Z Y N  V
1- i 2 pokosu, 

ma na SPRZEDAŻ Zarząd dóbr w Komarnikach 
o. p. Borynia

Bliższych szczegółów udzieli powyższy 
Zarząd dóbr. (3_3 )

ZA SPŁA TĄ  W RATACH!

ip r  tudzież K L E J N O T Y  * e  
r c ło ta  i s r e b r a  wysyła każ­

demu za spłatą w ratach miesięcznych od 3. koron 
począwszy d o m  w y i y ł l i i  z e g a r k ó w  M E N D L  

w e  W i e d n i n  IX|I. P o r z e l l a n g a s s e  N r .  Ż 5 .  
Cennik za nadesłaniem inarki pocztowej. 109 156

Wyrób w łasny  
i zagraniczny.

P A S K I
NA PRZEPUKLINĘ
;(Bruchbander): posiada na składzie  
w wielbieni wyborze dla m ęzczyzn  
kobiet i dzieci: po cenie 1, 2, 3, 4, 
5 i 6 koron za sztukę.

Przy zamówieniu należy podać 
objętość bioder i bliższo szczegóły. 
W ykonuje i w ysyła pod dyskręcyą

M .  P O L A C Z E K
w Samborze rynek 

(obok Narodowej Torhowli.) 
Posiadam liczne lis ty  dziękczynne 

za dostarczone bandaże

p fililiii lu 10000
I  l

eof-io

oJ!d
EH

PTO

Zamiast 17 koron TYLKO koron 8
kosztuje wspaniały srebrny zegarek „U R A N  I  A J , 
z trzema kopertami, o silnym mechanicznie precyzyjnem.

Wysyłka za zaliczką, albo za poprzedniem nade­
słaniem należytości, wolne od cła. Wymiana zapewnio­
na, Export zegarków, S. Scliwartz Wien XVTI. Hor- 
mayergasse 5. H . (1 7 — 20).

R e a l n o ś ć
w SAMBORZE przy ulicy KOPERNIKA liczba 66.

  (dawniej Tkackiej) --------

położona nad rzeką w pobliżu dworca kolejowego 
i ogrodu miejskiego, składająca się z drewnianego domu 
mieszkalnego, bardzo dobrze się rentującego, dużego 
ogrodu 2270 m. □  kwadr, i pięknugo sadu jest

z a r a z  do s p r z e d a n i a
Parcela po 2 Kor. 80 h. za I metr □  kwadratowy.

DOM ZA  2 5 0 0  Kor.
Gdy realność ta położoną jest w najruchliwszej 

ulicy miasta; przeto nadaje się także do założenia 1 
prowadzenia jakiegoś interesu kanałowego, wszczególno- 
ści restauracyi urzędzić się mogącej z nadającym się 
lecz temu ogrodem i kręgielnią.

Bliższa wiadomość u p: ZIEMBY, banmistrza kole­
jowego w S A M B O R Z E .

Alpeiskie sosnowe kontony

„P I C E  A”
Z marką ochronną.

N A J L E P S Z Y
i najtańszy środek 

PRZECIW KASZLÓW

1 pudełko 20 hal.
Do nabycia w Samborze w aptekach p. p: J a n a  

Lepiaukiewicza, Szymona Edelmana, H . Wokla i w 
drogueryi p. Jakóba  Stiela.

7 — 12

Z drukarni Arnolda Wiesenberga i Stanisława Tro jana  w Samborze.


